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W i a d o m o ś c i  z a e i a n i c z n e .  mani fest  p r z e c i w k o  R o m i l l y s t o m .  „ W l i g t i d -
w i e ,  (r epub l i ka ni śc i)  m ów ią  oni,  nie  są p r a w d z i -  

K r  a i e B a r b a r y y s k i e ,  *wymi Demokr atami ;  chcą si ę  po sta wi e m i ęd ż y  t r o ­
nem a L u d e m ,  dla opanowania'  wł ad z y;  przedsta* 

W e d ł u g  l i s t ó w  z G i b r a l t a r u  d a t o w a -  w i l i  i e d n e g o  p r a w n i k a ,  k t ó r y b y  chętn ie  z ost ał  
bych p o d dni em 27. Mai a,  z a w in ę ł a  do z a t o k i  L o rd e m  K a nc l er z em ,  a w adressie swoitn d o  obie* 
huneczney dnia 24go t e g o ż  samego miesi ąca  r a c z ó w , ani w z m i a n k u i e  o r ef or mi e P ar ł am en -  
k r ó l e w s k o  - A n g i e l s k a  fregata S p a r t a n ,  która t u ;  A d w o k a c i  zdradzają  ty lko  s p r a w ę  L u d u  2 
Powracaiac z  A l g i e r u  strawił a na ż e g l u d z ę  t, p.  T a k ż e  i R i n n a t r d y ś c i  z n ie w a ż a ł a  na 
dni 8. — * W e d ł u g  w i a d o m o ś c i ,  k t ór e  taż f r e-  r ó ż n e  s p o s o b y  P .  R o m i l l y .  R o m i l l y ś c i  
Jata p r z y w i o z ł a ,  g r a s s o w a ł a  zaraza m or o w a  w  odpowi ada ią  na to w  krótkości  : , ,że g a r d z ą  
A l g i e r z e  i w  o k o l i c a c h  t a m e c z n y c h  tak da- swoi mi  p r z ec i w n i k a m i  , i  ż e  k an dyt at  i c h , nie  
êc e , i e  l i c z b a  u m a r ł y c h ,  k tór a  a ż  do o w e g o  maiąc z  niki m s p r a w y  w s p ó k n e y , o b o i ę t n y m  

®zasu co dzi eń po 5 o  do 60 l udzi  wy no si ła  , iest na to , kto i e g o  b ę d z i e « k o I l e g ą . “  Uważaia'  
p óźni ey  i e s z c z e  się w zma ga ła .  W  O r a n i e  to za z r z e c z e n i e  się w s z e l k i e g o  p o r o z u m i e -  
^ni erał o co-dzi eń p r z e s z ł o  p o  100 ł u dz i ,  zara- nia z P .  N .  M a s  w  e l l  e m b ę d ą c y m  strony M i -  
t* m or o w a  p r z e d a r ł a  się aż w  g łą b  Cesarstwa n i s t e r s k i ę y , a w i e l c e  s z a c o w n y m  Of ri cerem 0- 

K ł a r o k a ń s k i e g o , i iak p o w i a d a n o  , grassował a I r ę t o w y m .  P a n  S.  R o m i l l y  z a c h o w u j e  s i ę ,  
**ay ba r d z i e y  m i ę d z y  p o k o l e n i e m  B  e r e b  e r  ó w,  iak c z ł o w i e k  um ia rk ow an y m i ę d z y  d w o m a  o-  
^ i e s z k a i a c r c h  p o o i ż e y  g ó r  A t l a s u .  gniami ; m i ę d z y  stronni kami  M i n i s t r ó w  a de*

mokratami , m i ę d z y  obrońcami  d o b r o w o l n e y  
W y s n y  W s c h o d r u o - A f r y k a ń ś f c i e .  w ł a d z y  a p r z y j a c i ó ł m i  b e z r z ą d a  ; a c h o c i a ż  z

3 ł '  t e g o  p o w o d u  w y s t a w i o n y  iest na o b e l g i  s tr on
Z  P o r t - L o u i s  na w y s p i e  I s l e  d e  o b u ,  d o zn ai e  p r z e c i e ż  w  tein u k o n t e n t o w a n i a ,  

^ a n c e ,  donoszą  p o d  d. 2. M a r c a ,  i ż  n i e -  ż e  slq w s zy s c y  p r a w n i  o b i e r a e z e  W  e s  t m i n -  
^ównie o k r c p n i e y s z e  n i e s z c zę ś c i e  n a w i e d z i ł o  tę s t e r s c y  z  nim ł a s z ą ;  a sposób iakim p r z y y -  
? Sadę, a ni ż e l i  b y ł  po żar  z d. 25 , W r z e ś n i a  1816.  tauią i e g o  u b i e g a n i e  s i ę ,  iest b ar dz o p o c h l e b -  

n o c y  z  dnia 28. L u t e g o  na dz ień 1. Marca nyrn dla n ie g o .  
f ° ^ s t a ł  tak s i l ny  w i a t r ,  ż e  wszy stko spusto- Na P r o w i n c y a c h  d z i e i e  się w szy st ko da-
!z y ł ,  tak w p o r c i e  i ako i na lądzi e.  W s z y s t -  l ek o b u r z l i w i e y  i ak w  L o ' n d y n i e .  N i e i a k i  

ok ręty  stoi ące w  z a t o c e ,  b y ł y  mn i e y  w i ę -  P .  R r y a n t  w C o n v e r t r y ,  p r z y r z e k ł  p r z y ł o ­
w y  usz kod zonemi .  W i e l e  l u d z i  p o g i n ę ł o .  ż y ć  się 1000 funt.  szterl .  do w y d a t k ó w  w y bo -  

'  mieście w i e l e  d o m ó w  zost ał o z b u r z o n y c h ,  rowy-ch dla C o b b e t ta.  U wa żai ą  g o  iako ośw ia d-  
^ttiey 2a|  n c ie r p i a ł y  p o mi eszk an ia  w e  wsiach;  c z o n e g o  n i e p r z y i a c i e ł a  M i n is tr ó w,  których;  płat-  

e za to tern w i ę c e y  są p o l a  spustoszone.  nyrn A j en t em  b y ł  za e z e so w P i f  t a ;  l e c z  ż e
C o b b e t t  iest  b a n h r u t e m , do l e g o  i e s z c z e  w  

W i e l k a  B r y t a n i i a  i  I r ł a n d y a .  N o w y m  Y o r k u  w  A r n e r y  e e ,  p r z e z  GO o b i e ­
r al nym n ie  iest,  p r z e t o ,  zdaie-się w s z y s t k o b y d ź  

, Stare miasto L  o n  d y n  ( C i  t y ) m a  p r a w o  w y-  t y l k o  żartem. —  Gazeta H u  l i s k a  umieści ła  
at)ia c zt er e ch R e p r e z e n t a n t ó w  do I z b y  n i ż -  n as t ęp uj ą cy  a r t y k u ł :  „ P r zy ja c ie l © P.  G r a n t a  
Z e X; w i ed z ą  i u ż  o 6 c z y l i  7  k a n d y t a t a c h , w  H u l l  of iaruią a s sy gn ae ye  . na 2 k a m i e n i e  
*ędzy którymi  znaydnią się ; S t arszy  g m i n n y  mąki  i kamień mięsa hażdemtr w o l n e m u  posia-  

y * r t i s ,  stronnik M i n i s t r ó w ;  b y ł y  L o r d - M a j o r  d a c z o w i  grnntu,  k tó r y  się o to z g ł o s i . "  
i r>° 0c*’ d o t y c h c z a s o w y  C z ł o n e k  Parlamentów}' ,-  D n i a  i 3 . Ms i a  zeszl i  się p r z yp a dk ie m  firzy-
j p  • W a i t b m a n n  z e  s tr onni ctwa L u du .  D o  i a ci e l e  d w ó c h  k a n d yd a t ów  W e s t m i n s i e r *  

^ d y d a t o w  dla miasta n o w e g o  ( W  e s  t in rn s t e r )  s k i e h , ,  k t ó r z y  mi el i  dla t y c h ż e  z b i e r a ć  g ł o -  
Ze tab ż e  brat  z n a n e g o  L o r d a  R i n n a i r d a ,  s y ,  a to w e  d z w i a c h  i e d n e g o ż  domu na u l i cy  
. str o nn i c t w a  L u d u .  S t r o n n i c t w a  r o z p o c z ę ł y  P a r l a m e n t o w e y .  J e d n i  iak d r u d z y  c h c ie l i  ;nó- 

z uaałą w o y n ę  mi ęd z y sobą.  B u r d e t t y ś c i  w i ć  z  w ł a ś c i c i e l e m  domu , k t ó r e g o  skoro- s i ę 
P*£ybi ial i  na mur ac h b a r d z o  n i e g r z e c z n y  im po ka za ł ,  zaraz  nap ad l i  ,z  ek ói ni ka iai  i  adres-
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s a m i ,  wci shaf ąc  mu i e do rąk i pr os zą c  o gł os  
dla s w o i c h  k an dyd at ów .  S z l a c h c i c  pyta!  się, ia- 
k i c h b y  zasad t r zy ma ły  się te osoby,  k t ó r yc h  spra­
w ę  tak moc no popi er ai ą.  N a  to p y ta n ie  nastąpi­
ła o d p o w i e d ź ,  n ie t y ł h o d osy ć p r z y w ł a s z c z a i ą c a ,  
a le  n a we t  p r z y w i ę d ł a  do tak z a p a l c z y w y c h  d o ­
w o d ó w  , ż e  od s ł ów  p r z y s z ł o  do sz tur kańcó w,  
a od s zt ur kań có w do f o r ma ln e y bitki .  S p o r  
te n p r z y s z e d ł  do te g o stopnia ż e  z a p e w n e  na 
s ł a w n y m  p o l u  b i t w y  w d o l i n i e  W  e s t m i n s t ę r -  
s k i e y  r o z s t r z y g n i o n y m  z o s t a n i e ,  g d z i e  L o r d  
E i l e n b o r o n g h  z w y k ł  z a w s z e  p r z e w o d n i c z y ć .

W  T a m w o r t h  w y da r z y ł a  się n ie  d awn ó 
s c en a  d al eko smntni eysza  od p o p r z e d z a i ą c e y :  
P .  R o b e r t  P e e l  z  synem s wo im  z i e d n e y  , 
a L o r d  T o w n s h e n d  z  d r u g i e y  strony dawa l i  
na p o p a r c i e  w y b o r ó w  u czty ,  o b a dw a  w domach 
g o ś c i n n y c h  n a p r z e c i w  s o b ie  p o ł o ż o n y c h .  Z b i e -  
r a i ą cy  g ło s y  o b u d w ó c h  k an d y d a t ó w  spotkal i  
się z sobą w  mi eśc ie .  N i o s ą c y  c b o r ą g i e w  
P e e l  o w  (oyea i syna) w z n i ó s ł  ią po nad o r ­
sza k T o w n s h e D d a ,  a w tein z g rn ch o ta no  cho­
r ą g i e w  natychmi ast  na d r o b n e  kawa łki  ; gd y  
zaś P .  R o b e r t  P e e l  p o dn ió sł  l as kę ,  l u b  mo­
ż e  z d a w a ł o  się t y lk o ż e  ią p o d no s i ł ,  s tr onni cy  
T o w n ś h e u d a  u d e r z y l i  natychmi ast  na d o m,  
w którym P .  R o b e r t  d awa ł  u c z t ę ,  kamienie 
i sztuki  d r z e w a  l at ał y p o  p o w i e t r z u ;  d ob y w a n o  
k am ie n i  z  bruku na u z b r o i e n i e  się, p o r o z b i j a n o  
okna,  s to ły  i sprzęt y  d o m o w e ,  a n i e  poprzestai ąc  
na t e m , s t r on ni c y  T o w n s h e n d a  napadl i  na 
w ł a s n y  dóm P .  R o b e r t a  P e e l ,  któr y d o ­
z nał  t e g o ż  s amego losu tak dalece ,  i ż  mi eszkań­
c y  z n i e g o  p o u ci e ka l i .  R-Ozruch ten w p r a w d z i e  
u t ł u m i o n y  z o s t a ł ,  ale p r z e c i e ż  r an iono i ed n e -  
g o  c z ł o w i e k a  śmi ertel ni e.

Z n a n y  m ó w c a  L u d u  H u  n t , r o z d a w a ł  
w  dniu 16. Ma ia  , p r z e z  s t r o ń ui k o w s w o i c h  
k a r t k i ,  któreini  zapraszał  1.) p r z y i a c i o ł  s w o i c h  
z  Paraf i i  w  S  t. J o h n ,  s tr o n n i k ó w  p o ­
w s z e c h n e g o  p r a wa  g ł o s o wa ni a ,  a b y  t ego same­
g o  dnia o s a m e y  d w u u a s t e y  g o d z i n i e  
p o ł u d n i o w e y  z n a y d o w a l i  się na d z i e d z i ń c u  
s tar ego zamku.  2.) P r z y j a c i ó ł  s w o i c h  z  P a ­
rafi i  w  S t .  J a m e s  n a . g o d z i n ę  d r u ­
g ą  na mi ey sc e W a t e r l o o ,  w  P a l l - M a l l ,  
n a k o n i e c  5 .) P r z y i a c i o ł  s w o i c h  z  Paraf i i  
S t  G e o r g e s  na g o d z i n ę  c z w a r t a  w  
H a n n o v e r - . - S q . n a r e ,  a b y  w d z i e ń  w y b o r ó w  
m ó g ł  z ł o ż y ć  u sz a n o w a n i e  s w o i e  iak nayl icz-  
n i e y ś z em n  z g r o m a d z e n i u  dla s i e b i e  ż y c z l i w y c h .  
Z w o ł a ć  tr zy  z g r o m a d z e n i a  Lu du  w  i e d n y m ż e  
d n i u ,  z  k tó r yc h i e d n o z n a y d o w a ć  się ma w y ­
r a źn i e  p r z ed  p a ł a c em  K r ó l ew s k i m,  iest  to, n ie  
i n ny  mi eć  zamiar,  i ak r oz ru chu .  Co się t y c z e  
z g r o m a d z e n i a  na m ie y s c u  W a t e r l o o ,  ni et y l-  
k o  H u n t  alo ni kt  w c a l e  n i e  miał  p r a w a ,  k u ­
p ie n i a  tam L u d u ,  i l e  ż e  p r a wa  broni ą  mi eysca  
b i i s k i e  p o m ie s z k a n i a  K r ó l e w s k i e g o .  O  g o d z ,

p ó ł  do l w s z e y  e  p o łu d ni a  , z g r o m a d z i ł o  się *  
r z e c z y  s a ms y  p o s p ó l s t w o  z e  strony K a n t a  n* 
d z i e d z i ń c u  d a w n e g o  zamku K r ó l e w s k i e g o .  M ó w ­
ca , o k r y t y  c ał y  wstążkami  w s z e d ł  na a l t a n ę ;  
i e d e n  z  t o w a r z y s z ó w  i e g o  niósł  p r z ed  nim czer­
w on ą  c h o r ą g i e w  z  napisem : „ p o w s z e c h n e  
p r a w o  g ł o  s o w a  n i  a.“  M o w a  i e g o  zawierał * 
iak z w y c z a y n i e  same o b e l gi .  M ó w i ł ,  i ż  pr zy ­
s z e d ł  i e d y n i e  dla u d ow o d n i e n i a  s t ał eg o pr z ed ­
s i ę w z i ę c i a  s w o i e g o  i  dla p o k o na ni a  wszyst­
k i ch  , k t ó r z y b y  p r z e c i w n y m i  byl i  powszechne-  
mu p r a w u  g ł o s o w a n i a  ; m ó w i ł ,  i ż  się d o w i e ­
d z ia ł  , ż e  n i e k t ó r z y  i nianuiący się i e g o  p r z y­
jaciółmi,-a w  i s t o c i e  n i e p r z y j a c i e l e  i e g o ,  ż e  nie- 
c h c i e l i b y  z  nim r a ze m  stawać na w y bo r a c h ;  nie 
d z i w i  g o  to b y n a y i n n i e y ; l e c z  g d y b y  się dali 
p o st r ze dz ,  z a d a ł b y  im pytania  , k t ó r e b y  ich 
z m i e s z a ł y ;  m ó w i ł  d a ł e y , i ż  n i e  b ę d z i e  na­
ś l a do w ał  n i e k t ó r e  o s o b y , k tór e pe ł no mo c ni ­
kom za s ieb ie  s tawać k a z a ł y ; iak n. p. P*
F  o x u c z y n i ł  p e w n e g o  razu g d y  się schro­
n i ł  na w i e ś , a trefnisia  s w o i e g o  c z v l i  Ba* 
iaca P .  S c h e r i d a n a  z o s t a w i ł ,  aby z Ludę® 
g w a r z y ł .  P r z y  k o ń cu  o ś w i a d c z y ł  P.  H u n t i  
że  i d z i e  na m i ey sc e W  a ' e r l o o ,  ni e dla n i e -  
s p o k o i e n i a  K r ó l e s t w a ,  a le  dla ogł oszeni *  
p r a w a  w o l n y c h  M ę ż ó w .  „ J e ż e l i ,  d od ał  na koń­
cu , l e n . . . .  nie  c h c e my  ( m ów i  gazet a L o n ­
dyńska .K u r y  e r )  skazić  g a z e t ę  naszą tak obra- 
ź l i w e i n  i wy ra za mi ,  iąkjch H u n t  u ż y ł — ■ ten co 
mieszka w tym domu , ( X i ą ż ę  R e j e n t  w ni® 
mieszka) p o k a ż e  się w  ok ni e  , u sł yszy  coś no­
w e g o  , to iest p r aw dę .  N i e  można d ł u ż e y  c i er­
p i e ć  , a b y  i 54  f r y m a r cz ą cy c h w  mi asteczkach 
o k u p y w a n i e m  g ło s ó w ,  p r z y w ł a s z c z a l i  s o b ie  pra­
w a  N ar o d u .  L o r d  C a s t l e r e a g b ,  L o r d  Si d*  
m o n t h  i ich r o z t r ę b y w a c z  b ar dzo g o d n y  c z ł o ­
w i e k  J e r z y  C a n n i n g ,  wyssali  L u d  iak piia w - 
ki  - p i e n i ę d z y  , n ie zan iec ha ią  tego poki  siS 
i c h  n i e p r z y m u s i . “  Z o s ta wi l i ś m y m ó w c ę  (pisze* 
K u r y e r )  w nay mo c ni e ys zy ui  r y k u ,  a l e  ni® 
b~yło ani sta osób które^ g o  s ł uc hał y.

N i e  zg ad z a się z  w o l n oś c ią  w y b o r ó w ,  aby 
w o y s k a  K r ó l e w s k i e  z n s y d o w a ł y  się w poblisko- 
ści  i ni eys c,  w  k t ó r yc h  się w y b o r y  odprawi ai j-  
Z  tąd p o s z ł o  w całeui  K r ó l e s t w i e  po ws ze c hne  
p o r u s z e n i e  w o y sk a  , które z t e y  p r z y c z y n f  
część  s tanowi sk s w o i c h  op uści ć  musi.  Gazet* 
L o n dy ń sk a K u r y e r  u l yskui e  b ar dz o na nieła­
d y  , k tór e w y b ó r  Par l ame n tu  z r z ąd z a w e  wszyst­
k ich s pra wac h i o k o l i c a c h ,  b i o rą c  z  tąd p 3'  
c hóp do pisania p r z e c i w k o  w y n o r o m  corocz* 
nym , za któremi  ebstaią s tr onni cy  n o wo śc i .

G a z e t y  L o n d y ń s k i e  s p r z ec z a i ą  się wc ią22 
i e s z c z e  o to , c z y l i  nie zwyę /. ayne rozwiązań*® 
P a r l a m e n t u  p r z e z  samego X i ę c i a  R e j e n t a , i eft 
z n ak i em łaski  l u b  niełaski .  J e d n a  z  nich 
ś w i a d c z a  p r z y  tem b e z  o g ró d k i  : ż e  na nic l ep­
s z e g o  n ie  z a s ł u ż y ł o  b ru d n e  | ( s h  b b y )  znale*
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z »enie się Izby. n i ż s z e y  p o dc z a s  po sel s tw a o 
Zawieraniu z w i ą z k ó w  ma łż eńs ki ch  X i ą ż ą t  b r wi  
Królewskiey.

Kapitan K o c e b u e  p ł y n ą c  na o k rę c i e  R u -  
r y k u od p r zy l ąd k a d o b r e y . n a d z i  e i z a w i ­
a ł  do P o r t s m u t u  dnia i 7 g o  C z e r w c a .  U pł y -  
®#łb i u ż  lat d w a  i j e d en aś c ie  m i es i ę c y  od cza-  
Su > iak puś ci ł  się w  ż e g l u g ę  c el em szukania 
Prz e p r a w y  na mor zu l o d ow a te m.  Gsada o kr ę ­
towa z n a y d ow a ła  się w d ob ry m stanie.  O k rę t  
■̂u r y k  z a w i n ą ł  do p o r t a  i e d y n i e  dla nabrania 

"■dy i ż y w n o ś c i .  Z  n i e c i e r p l i w o ś c i ą  w y g l ą -
t era z r ap p or t u i e g o .

H i s z p a r i i a.
O  w y p r a w i e  do A m e r y k i  p o ł u d n i o ­

w y  (obr.cz.y6 numer i ó i v gazety naszey) donoszą 
Pisma p u b l i c z n e ,  ż e  w y p ł y n ę ł a  z K a d y x u ( d n i a  
* i g o  M a i a )  tak t a i e mn i e ,  i ż  się o tern dop ie -  
10 w  ki lka dni  p o ź n i e y  d o w i e d z i a n o .  Za br ała  
* sobą 4  bat al i iony  p i e c h o t y , 4 k om pa ni i e  ar- 
' y l l e r y i , s z wa d ro n  i a z d y  l e k k i e y  , 8 ooo kar a­
binów , m nó st wo ammnnićyi  i ki lka OfFscerów 
°d S z t a b u  j e n e r a l n e g o ,  k t ó r z y  się z a s z c z y t n i e  
^  s ł u ż b ie  po p i s y wa l i .  N a c z e l n i k  eskadry o t r z y ­
mał z a p i e c z ę t o w a n e  r o z k a z y  , k tór e ma odpie- 
cZętować d op i e r o  na w y s ok o śc i  m or sk ie y  p o d 
Wyspami Ra na ryy sk iemi .  D r u g i  o d d z i a ł  ina 
sidada ć się z  ki lkunast u o k r ę t ó w  l i n i i o w y c h  , 
[fe-gat, k o r w e t ó w  i t r a n s po r t ow yc h  o k r ę t ó w ,  
l iczbę zaś w oy sk a rachuia na 7 —  b o o o  ł u ­
dzi, i spod z i e wa i ą  się ż e  taż (druga)  w y p r a w a  
Wypłynie na p ocz ąt ku miesiąca L ip c a.

D l a  posl uoi ni eni a kor sar zy  mnią n ie zab a-  
j e m  w y p ł y n ą ć  d w i e  f r e g a t y  z  K a d y x u  i z  
^ o r u n n y.

F r a n o y a.
P o s e l s t w o  do R z y m u  w  o s o b i e  R a d c y ,  

. ł a nu  P ,  P o r t a l i s a  z d a i e  się z a p o w i a d a ć .  
Mi nisteriidin L u d w i k a  X V I I I g o  (nie  tak, 

lakby n i e k t ó r z y  mni emal i  , l e c z  iak i est  r z e -  
Cz? n i e p o d o b n ą  z g o ł a  do u sk ut ec zn ieni a)  n ie  
cł|ce i u ż  c z y n i ć  w z mi an k i  o k o n k o r d a c i e  z  
ł pka 1 8 1 7 ,  l e cz  ż e  t a k o w y  na p r z ys z ł em  p o ­
j e d z e n i u  I zb  i e s z c z e  raz p r z e ł o ż y ć  zamyśla.—

• P  o r t a 1 i s iest synem o w e g o  P .  P o r t a l  i- 
' > który  p r ze k ła da j ąc  k o nk or dat  z r o k u  1801 
yborną miał  m ow ę .

W  P a r y ż u  s ł ycha ć b y ł o  o bl i ski m od- 
|ftzd zi e  X i ę c i a  W e l l i n g t o n a ,  k tór y  w  osta- 
fitch czasach z s z c z e g ó l n i e y s z ą  g o r l i w o ś c i ą  

R y m o w a ć  się miał  pośreduic twern m i ę d z y  H i -  
z P a n i i ą  a P o r t u g a l i i  ą.

W i o c h y .
. G a z e t a  P a r m e ń s k a  d o n o s i ,  ż e  N.  X i ę -  

0 M a r y a  L u d w i k a  dnia 24- C z e r w c a  wy--

i ee ba ła  z  S to l ic y  S w o i e y  d o  B a  d e n ,  P o w r o ­
tu J e y  s p o d z i e w a i ą  się w  p i e r w s z y c h  dniach. 
W r z e ś n i a .  P r z e z  czas n i e by t no śc i  N.  X i ę ż n e y r 
stoiąey na e z e l e  z ar zą du  P r e z e s o w i e  z a w i a d o -  
w ae  będą b i e ż ą c e m i  interessami Stanu,  w  spra­
w a c h  zaś w i ę k s ż e y  w a g i  z as i ąg ać  uchwały* 
N  X i ę ż n e y  Jeymości .

Gazeta  P a r m e ń s k a  kor z ys t ai ą c  z  t e y  
s posob no ści ,  z b i ia  r oz s i an e tu i o w d z i e  p o g ł o ­
ski o zmian/e R z ą d u  X i ę z t w  P a r m y ,  P i a -  
c e n c y  i G w a s  t a l  l i ,  iako n i e z g o d n e y  z  a k ­
tem Kongr ess u W i e d e ń s k i e g o .

Gć zeta  dwor ska  T u r y ń s k a  z  dnia 20g0 
C z e r w c a  umieści ła  urzędowe,  d o n i e s i e n i e  c  z a ­
w a r c i u  z w i ą z k ó w  mał że ńsk ic h m i ę d z y  J e y K r ó -  
l e w i c o w s k ą  Moś,cis M a r y ą  T e r e s s ą  K r ó l e w ­
ną Sardyńską , a Infantem K a r o l e m  L u d w i ­
k i e m ,  S y n e m M c r y i  L  u d w i  k i  X i ę ż n e y  L u k -  
kański ey.

W  o kol i cac h T e r r a c i  n y  z d a r z y ł o  się 
z b o w u  ki lkanaście r o z b ó y s t w  ; a m i ę d z y  i n n emi  
z r a b o w a n o  ki lku B i s k u p ó w  i a d ą c yc h  z  N e a ­
p o l u  do R z y m u  dla otrzymani a i ns ty tucy i .

N i e d a w n o  z a s tr z el i ł  się w  R z y m i e  na 
p n b l i c z n e y  u l i c y  i po dc za s  dnia i a s n e g o  p e ­
w i en  b y ł y  O f f ic e r  F ra n c u z k i ,  a to z  n i e d o s t a t k i  
i  r oz p a c z y .

N i e m c y .

G a z e ty  S z t u t g a r d z k i e  um ie śc i ły  kartel  
w z g l ę d e m  w a a i e m n e g o  w y d a w a n i a  z b i e g ó w  
w o y s k o w y c h  z a w a r t y  pod d ni em 6. Gr udn ia  
r. z.  m i ęd z y  D w o r a m i  Austryachi m i W ir t er n-  
b er gski m.  K ar t el  ten ó t r zy m ui e  m o c  od dnia 
1. L i p c a  r. b.

Jpnia 24. C z e r w c a  o g o d z .  p ó ł  do 2 g i e y  
p o  p o ł u d n i u ,  J e y  K r ó l e w i c o w s k a  M o ś ć  M a r y a  
P  a w ł o w  n a d z i e d z i c z n a  W i e l k a  X i ę ż n a  Sasko-  
W e i m a r s k a  p o w i ł a  s z c z ę ś l i w i e  X i ą ż ę c i a

P r u s s y-

S ł y c h a ć  ż e  N ,  Król  P ru sk i  z  N. Cesa rz em 
A l e x a n d r e m  zjadą do B e r l i n a  dnia 27. L i p ­
c a ,  a w  t y m że  samym czasi e maią tam z p r z y ­
l e g ł y c h  o k o l i c  i z  X i ę z t w a  S a s k i e g o  śc iągnąć  
k i lkanaśc ie  p u ł k ó w  i a z d y  i p i e c h o t y ,  ma ią c yc h  
składać z n a k o m i t y . k o r p u ? , k tó r y  p r z e z  10 dni 
i n o c y  k o c z o w a ć  b ę d z i e .  O b a d w a  N N .  M o ­
n a r c h o w i e  udadzą -ńę p ot em do A k w i z g r a ­
n u ,  dokąd wy ru sz ą  ta kż e p i e r w s z e  dwa bata- 
ta l i io ny  g r e n a d y e r ó w  od p u ł k ó w  g w a r d y i  C e ­
sarza F r a n c i s z k a  i  Cesarza A l e x a n d r a » , .  
t u d z i e i  p u ł k  m i ł i c y i  k r ai ow ey .

R- o s 8 y a.
G a z e t a  P o c z t a  P ó ł n o c n a ,  z a w i e r a  z  

M o s k w y  p e d  4 - ( 16.)  C z e r w c a ,  co n a s t ę p u j e ;
X *
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P o z a w c z o r a y ,  o g od z.  i o t e y  p r z ed  p o łu d ni e m,  
na pl acu Kr eml iński m o d b y ł a  się parada w ó y -  
s k o w s  w  pr zy tomnośc i  N a y i a ś n i e y s z e g o  Cesarza 
J e g o m o ś c i  , C e s a rz e wi c a  W i e l k i e g o  X i ę c i a  
K o n s t a n t y n a  P a w ł o w i c z a  i W i e l k i e g o  
X i ą ż ę c i a  M i k o ł a j a  P a w ł o w i c z a .  Z g r o m a ­
d z e n i e  L u d a  u c i e s z o n e g o  z  p r z y b y c i a  J e g o  
C esarski ey  M o ś ci ,  b y ł o  n a d z w y c z a y n i e  w i el k i e .

Z  p o w o d u  o c z e k i w a n e g o  tu p r z y b y c i a  
N .  Król a Jmci .  P r u s k i e g o ,  dzisiay,  (dnia 4. (16.)  
t. m.) cala p r a w i e  Mo s kw a  w y s zł a  w  tę stronę 
z k ą d  s p o d z i e w a n o  się p r z y j a z d u .  W s z y s t k i e  
n l i e e  od r o g a te k  1) o r  e h o - M  i l  o w s k i  c h , 
a ż  do K r e m  J a ,  n a p e ł n i o n e  b y ł y  L u d e m ,  a 
d om y  wi dzami  tak d a l e ce  , ż e  wi el u  p a tr z ą ­
c y c h  b y ł o  n a w e t  na dachach.  J e s z c z e  dnia 
w c z o r a y s z e g o  o 20 wi or st  od M o s k w y ,  K r ó l  
Ł y ł  sp ot kan y p r z e z  J e g o  Cesarską M o ś ć  i 
W .  X i ę c i a  K o n s t a n t y n a .  Cesarz J e g om oś ć ,  
p o w i t a w s z y  N .  Gości a , wsi adł  ż N im do p o ­
j az d u  , i razem i ec h al i  do K u n c o w a ,  ma ję t­
n o ś c i  n a l e ż ą c e y  do W i e l k i e g o  S z a m k e i a n a , 
A ł e s a n d r a  Ń a r y s z k i n a .  Od w i e l k i e g o  
go śc iń ca  do K u n c o w a ,  kilka wi orst  d r o g i ,  
b y ł a  o ś w i e c o n a  do sa meg o domu ; co p r z y  
t v i e c z o r n e y  c i e m no c i e  p r z y i e m n y  oku stawi ło 
w i d o k .  D o  K u n c o w a  N N .  M o n a r c h o w i e  p r z y ­
b y l i  o g o d z .  i o t e y  w i e c z o r e m ,  spotkani  p r z e z  
W i e l k ą  X i ę ż n ę  A l e x a n d r ę  F e d o r o w n ę ,  
W i e l k i e g o  X i ę c i a  M i k o ł a j a  P a w ł o w i c z a ,  
i Gos p od a rs tw o domu. J e g o  C e s ę r z e w i c d w -  
ska M o ś ć  W .  X i ą ż e  K o n s t a n t y ,  z a b a w i w s z y  
ezas n ie iaki  z  Nay ia śi i ie ys zym Kr ól em,  p o w r ó ­
ci ł  do M o s k w y .  T r u d n o  iest w y r a z i ć  w s p a­
n i a ł y  w i d o k ,  k tó r y  w y s t a w i a ł  d z is i e y s z y  w i az d  
3V. Kr ól a  P r u s k i e g o  do M o s k w y .  O  p o ł u ­
dniu Cesarz  J e g o m o ś ć , o d w i e d z i w s z y  Króla 
J e g o m oś c i  P r a s k i e g o  w  K u n c o w i e ,  t o w a r z y ­
s z y ł  potem N a yi a sn ie y sz e mu  G o ś c i o w i  do r o ­
g at e k  mi eskich,  do k t ó r yc h  g d y  się M o n a r c h o ­
w i e  z b l i ż y l i ,  a rty ł er ya  100 r azy  ogni a z dzi ał  
dała i wie ws zy s tk i e  u der zon o d z wo n y .  ()d 
r o g a t e k  p r z e z  most D o r o h o - M i ł s k i ,  r y n e k  
S m o l e ń s k i ,  W z d w i ż e n k ę  i A r b a t ,  stały u- 
s z y k o w a n e  w o y s k a  23 d y w i z y i ; daloy od A r -  
b a t n  do K r e m l a  i '  w o k o ł o  i e g o  ma ul i cy  
n ac lbr zeżney,  do b r a my  S pa s k i e y ,  stała g wa r -  
dya. M o n a r c h o w i e  z  W i e l k i m i  X i ą ż ę t a m i  , 
v  T o w a r z y s t w i e  l i c z n e g o  i ś w i e t n e g o  orszaku 
i ee h ał i  k o n n a .  Cesarz J e g om oś ć  miał  na s o­
b i e  or de r  orła c z a r n e g o ,  a K r ó l  P ru sk i  S.  J  ę- 
d r z e j a .  W  k aż d ym  kroku woy sk a o dd a w ał y  
K r ó l o w i  h o n o r y  , i  w s p ó l n i e  z L u de m  w y k r z y ­
k i w a ł y  u r a !  T y m  sposobem Gość  p o ż ą d a n y ,  
p r z e i e c h a w 3 z y  całą w sp omni on ą p r z es t rz e ń  , o

fj odz .  Jszey  po p o ł u d n i u  , p r z y b y ł  d o  Krem- 
i ńs ki eg o pał acu p r z e z  Spaską b r a m ę , g d z i e  

G o  p r z y w i t a ł y  N a y i aś ni e ys ze  C e s a r z o w e ,  i  zna- 
Ło mi ts ze  o b o i e y  p ł e i  osoby,  p r z y b y ł e  d o  D w o ­

ru.  P o  śn iad ani a  M o n a r c h o w i e  r a c z y l i  wyię-  
eha ć na p l a o  c z e r w o n y ,  o z d o b i o n y  pomni* 
kiein o b y w a t e l a  M i  n i  n a  i  X i ę c i a  P o ż a r -  
s k i  e g o .  Ta m z g r o m a d z o n e  w s y s k a  przeci f-  
c i ąg a ł y  p r z ed  N N ’. M o n a r c h a m i , i oddawały 
h o n o r y ;  potera M o n a r c h o w i e  p o w r ó c i l i  do 
K r e m l a .  O b c h o d o w i  temu s pr zy iał a  dosy^ 
p i ę k n a  p o g o d a , c hoc i aż  p r z e z  ki lka dni  p 0' 
p r z e d z a i ą c y c h  c i ą g l e  d e s z c z  padał .  W i e c z o ­
r e m stolica b y ł a  o św i ec on a .

R a n o ,  dpi a 5 . ( 17 . )  C z e r w c a  przedstawia-,  
ni  b y l i  M o n a r s z e  P r u s k i e m u  S e n a t o r o w i e ,  
U r z ę d n i c y  w s zy s tk i ch  S ą d o w n i c t w  i Wł ad* '  
Tern z a s z c z y t n i e y s z e  b y ł o  dla nich to przed­
s t a w i e n i e ,  ż e  Cesarz  J e g o m o ś ć  r a c z y ł  Sal® 
w y m i e n i a ć  p o  n az w i s k u  S e n a t o r ó w  i  P r e z y ­
d e n t ó w  W ł a d z  r ó ż n y c h ,  k tór e stały h a i d e  ot 
sobno.  Na w c z o r a y s z e y  p a r ad z ie  w oy sk r  
N.  Cesarz J e g o m o ś ć  Sam d o w o d z i ł , a przy­
tomni b y l i ,  N.  K r ó l  J e g o i no r ć  P ru sk i  z  p r zy ­
b y ł y m i  X i ą ż ę t a m i , N N .  C e s a r z e w i c e  W .  
K o n s t a n t y  i W .  X .  M i k o ł a y .  Cał y K r e m l  
n a p e ł n i o n y  b y ł  tłumami z g r o m a d z o n e g o  Ludu.  
D z w o n n i c a ,  I w a n  W i e l k i  , baszt y  i  ściany 
p o k r y t e  b y ł y  patrzącemi .  P o  s k o ń c z e n i a  pa­
r ad y o k r z y k i  u r a !  r o z l e g a ł y  się wszędzie*'  
K r e m l ,  sam p r z e z  się w sp an ia ły  i pięknyi  
w y s t a w i a ł  w  tern z d a r z e n i u  z a c h w y c a i ą c y  <H 
braz.  W i e c z o r e m  w  g r a n i t o w y m  p aw il oni e  
dany b y ł  bal  w s p a n i a ł y ,  na któr ym znaydowa-  
ł a się Cesarska Famil i ia,  Kr ól  P rusk i ,  N as t ę p 0* 
tronu P r a s k i e g o ,  X i ą ż ę t a  H e s s e n-H o m b  a r  g" 
s k i  i  M e k l  e.n b a r g  - S  t r e 1 i c k i. K r ó l  * 
Następca tr onu P r u s k i ,  mi el i  na s o b i e  ordery 
S. J ę d r z ę i a ,  a Cesarz  J e g ć m o ś ć  i W i e l c y  
X i ą ż ę t a  R o s s y y s c y  o z d o b i e n i  byl i  or der em Or­
ła c z a r n e g o  , r ó w n i e ż  byl i  w o rd er ac h P r a ­
s k ic h i ci U r z ę d n i c y  Piossyyscy,  k tó r zy  są nie­
mi o z d o b i e n i .  K r ó l o w i  J e g o m o ś c i  p o d o ba ! 0 
się b ar dzo o z d o b i e n i e  g r a n i t o w e g o  p aw il onu?  
k tóry  b y ł  w s p an i al e  o ś w i e c o n y .  W i e l e  Dal® 
mi ał o z a s z c z y t  t a ń c zy ć  p o l o n e z a  z K r ó l e 111 
J eg o mo śc i a  P ru sk i m ; i te D a m y  b y ł y  Jem® 
zaraz  p r ze d s t a w i o n e .  Dni a  6. (18.)  C z e r w c a  8 
J e g o  K r ó l e w s k i e y  M o ś c i  b y ł  obiad.

K r ó l e s t w o  P o l s k i e .

Z  WarSiciwy dnia Jgo Lipca. —  J e g o  Ces®' 
r z o w i e ó w ś k a  M o ś ć  W  X i ą ż e  K o n s t a n t y  p 0'  
w r ó c i ł  dziś rano z  M o s k w y  do t e y  stol icy.

O d  dnia 4 8 .  C z e r w c a  do Ą .  L i p c a  p r z e d a -  

w a n o  na targach w W  a r s-z a w i  e i n a P r a d z e > 
k o r z e c  p s z e n i c y  po 29 do 36 Z P .  ; Zyta  , P° 
2t  do 22 ZP.;-  J ę c z m i e n i a ,  po 17 do 19 
O wsa , po 12 do 1 4  Z P .  g r .  l 5 j G r o c h u ,  p °  2 
do 24 Z p ,


